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Już nie „gospodarka, głupcze”, a „demografia, głupcze” powinno się 
stać hasłem i programem dla rządzących. Związek Przedsiębiorców 
i Pracodawców oraz Fundacja Warsaw Enterprise Institute uważają, 
że zmiany demograficzne są jednymi z najpoważniejszych, z którym 
zderzy się gospodarka, ale też społeczeństwo. Bierność w tej kwestii 
oznacza bowiem z jednej strony coraz większe pieniądze potrzebne 
na usługi oraz świadczenia i coraz wyższe daniny – z drugiej.  

Od tego, czy wreszcie opracujemy poważny program odnowy de-
mograficznej i go wdrożymy, zależy, czy Polska będzie się rozwijała, 
czy zapadnie w hibernację. Obie organizacje przedstawiają pro-
gram, którego realizacja zahamuje negatywny trend demograficz-
ny. Nie można go odwrócić w ciągu dwudziestu najbliższych lat, ale 
można go spowolnić. Koncentracja na polityce prorodzinnej i po-
stawienie sobie jako najważniejszego celu zwiększenia  liczby uro-
dzonych dzieci to za mało. Potrzebne są równoczesne działania 
zwiększające migrację, reformy strukturalne i finansów publicz-
nych oraz jako trzeci – równie ważny element – właśnie rozsądna 
polityka społeczna, w tym prorodzinna. 

Traktujemy tendencje demograficzne jako wyzwanie, a nie jako 
kryzys. Rekomendacje odpowiadają dwóm perspektywom: przy-
gotowaniu gospodarki i społeczeństwa do zmniejszającej się 
liczby ludności i do zmiany struktury wiekowej przez jakościowe 
zmiany. Dodatkowym efektem działań będzie zwiększenie liczby 
mieszkańców. 

Dlatego prezentujemy szeroki katalog propozycji: 
• zmiany systemu podatkowego, 
• reformę systemu świadczeń społecznych i emerytalnych, 
• wzmocnienie instytucji opiekuńczych dla najmłodszych i naj-

starszych, 
• działania wzmacniające aktywność zawodową grup do tej pory 

bardziej biernych (kobiet, osób starszych i z niepełnosprawno-
ściami),

• ułatwienia na rynku nieruchomości,
• poprawę jakości usług publicznych,
• mądrą kwotową politykę migracyjną,
• zachęty od powrotu i osiedlania się dla Polonii.
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Podkreślamy jednak i jest to pierwsza oraz najważniejsza zasada: 
rekomendacje zawarte w raporcie tworzą całość. Tylko spójna ich 
implementacja umożliwi rozwój Polski. Dotychczasowe administra-
cyjne czy technokratyczne działania nie zahamowały tempa zmian. 
Działania częściowe także nie są skuteczne. W raporcie znajdują się 
rekomendacje, które brzmią jak mantra. I choć propozycje te nie są 
odkrywcze, wskazują na nie demografowie i ekonomiści od lat, to 
ich powtórzenie ma sens. I dlatego to robimy. 

          Obecny stan – podstawa do analiz i do programu

Sytuacja ludnościowa Polski jest trudna. Równocześnie zmniejsza 
się populacja, zaburzona jest równowaga pomiędzy pokoleniami 
(coraz liczniejsze są starsze, a coraz mniej liczne - najmłodsze) oraz 
wydłuża się czas życia. To ostatnie zjawisko, z natury pozytywne, 
oznacza, że Polska będzie nie tylko coraz mniej licznym państwem, 
ale także z coraz starszymi ludźmi. 

Dodatkowo poza granicami kraju jest już ponad 2,2 mln Polaków, 
z których większość wyjechała, bo nie mogła w kraju zaspokoić 
aspiracji dotyczących poziomu życia. Zaś brak polityki migracyjnej 
oznacza chaos w przyjmowaniu imigrantów. 

Konsekwencje tych zjawisk już mają znaczenie dla życia społecz-
nego i gospodarczego, a w najbliższych dekadach będą coraz po-
ważniejsze. Dotychczasowa polityka państwa nie wpłynęła ani na 
zmianę trendu, ani na jego hamowanie. 

Kilka lat temu, przy poprzedniej edycji Agendy – autorskiej stra-
tegii rozwoju Polski, Związek Przedsiębiorców i Pracodawców  
i Fundacja Warsaw Enterprise Institute przedstawiały ideę tego, by 
za trzydzieści lat w Polsce mieszkało 50 mln osób1. Niestety, w ciągu 
pięciu lat niekorzystne zmiany demograficzne przyspieszyły i pogłę-
biły się (także ze względu na pandemię), a większość ówczesnych 
rekomendacji nie tylko jest aktualna, ale także niezrealizowana.  
Już wtedy, w 2018 r. przestrzegaliśmy, że odnowa demograficzna 
wymaga działań całościowych, dotyczących wielu dziedzin życia 

1 ZPP, WEI, 50 milionów mieszkańców Polski. Konkretne działania, a nie
 tylko marzenia, https://zpp.net.pl/wp-content/uploads/2019/02/
 Demografia-wersja-elektroniczna.pdf.
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społecznego, nie powinna się koncentrować na jakimś wycinku. 
Jednak w ostatnich latach polityka władzy skoncentrowana była 
przede wszystkim na działaniach prorodzinnych i to rozumianych 
w sposób prosty: na wsparciu finansowym. Wiadomo, że nie wspo-
maga zmian demograficznych, jedynie zapobiega ubożeniu rodzin 
z dziećmi. 

Jeśli uda się sprostać wyzwaniu demograficznemu, to przemia-
ny społeczne będą łagodniejsze niż wynika to z obecnych pro-
gnoz. Zaproponowane w raporcie działania i programy staną się 
także impulsem do zahamowania niekorzystnych tendencji lub –  
w najkorzystniejszej sytuacji – ich przełamania. Obie perspektywy 
(wyzwanie i kryzys) są dla siebie uzupełnieniem, choć wymagają 
nieco innego rozłożenia elementów polityki społecznej i gospo-
darczej.  

Strategia demograficzna wymaga dogłębnych zmian w funkcjo-
nowaniu państwa. 

Program, który zahamuje negatywny trend demograficzny, skła-
dać się powinien z trzech części:

• rozsądnej i efektywnej polityki społecznej i finansowej,
• stworzenia warunków sprzyjających powrotowi emigrantów  

z zagranicy,
• mądrej absorpcji imigrantów przede wszystkim z krajów sąsia-

dujących z Polską.

Stworzone muszą być warunki do zwiększenia dzietności w Pol-
sce, tak by przeciętna rodzina składała się z dwójki lub trójki 
dzieci i rodziców. Efektywna polityka prorodzinna ma usunąć 
bariery przeszkadzające w realizacji aspiracji rodzicielskich, 
przede wszystkim trudności w godzeniu obowiązków rodzin-
nych i zawodowych, zmniejszyć problemy mieszkaniowe, po-
móc w obniżeniu wysokich obecnie kosztów wychowania dzieci. 
Potrzebne są także zmiany w polityce podatkowej, organizacji 
systemu ochrony zdrowia, czy systemach: emerytalnym i edu-
kacji. Istotne jest, aby rodzice mieli poczucie, że wychowanie 
dzieci nie oznacza pogorszenia jakości życia. Dopiero w takiej 
sytuacji będą spokojniej decydowali się na posiadanie pierw-
szego, a potem drugiego czy kolejnego dziecka.
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Zmiany struktury pokoleniowej wymuszają zmiany na rynku pracy: 
przystosowanie go do możliwości i potrzeb osób w wieku ponad 
pięćdziesięciu lat. 

Równie ważne jest ze względów ekonomicznych i społecznych, by 
wróciło jak najwięcej z 2,2 mln polskich emigrantów zarobkowych. 
Jeśli uda się stworzyć warunki dla spełnienia aspiracji życiowych 
(w tym rodzicielskich) osób mieszkających w kraju, to część z tych 
działań stanie się również zachętą do powrotów z zagranicy.

Zastępowalność pokoleń jest sytuacją trudno osiągalną w Polsce  
w ciągu dwóch pokoleń. W tym czasie szczególnie potrzebni na 
rynku pracy będą imigranci. Niezbędna jest więc równoczesna 
mądra polityka imigracyjna powodująca, że Polska stanie się kra-
jem pierwszego wyboru dla mieszkańców sąsiednich państw, ale 
też miejscem, w którym będą się osiedlali specjaliści z różnych 
dziedzin. 

Dla ZPP oraz WEI działania na rzecz odnowy demograficznej oraz 
odpowiednia polityka społeczna, rynku pracy oraz podatkowa są 
inwestycją w potencjał rozwojowy społeczeństwa polskiego. To je-
den z filarów zmian zaproponowanych w ramach projektu Agenda 
Polska.

Od lat uważamy, że dla rozwoju Polski ważne są:
• zmiany instytucjonalne ze sprawnie działającymi sądownic-

twem i administracją,
• wolność gospodarcza,
• wprowadzenie prostego systemu danin publicznych,
• efektywna polityka socjalna i społeczna (w tym opieka zdro-

wotna),
• służebność państwa wobec obywateli,
• zapewnienie bezpieczeństwa,
• aktywne i skuteczne działania na rzecz poprawy sytuacji de-

mograficznej,
• zmiana modelu kształcenia.
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          Mieszkańcy Polski w 2022 r. 

O 764 tysiące osób zmniejszyła się liczba mieszkańców Polski  
w ciągu dwunastu lat. To tak jakby zniknęły równocześnie Gdańsk  
i Gdynia lub Szczecin i Białystok. Tylko w ciągu roku: pomiędzy 2022 r.  
a 2021 r. ubyło 141 tys. mieszkańców Polski – to tak jak byśmy wyma-
zali Zieloną Górę lub prawie cały Bytom. 

Zmniejszenie się liczby mieszkańców jest trwałym trendem od po-
nad dekady, a pandemia pogłębiła to zjawisko. 

W końcu 2022 r. liczba ludności Polski wyniosła 37 mln 766 tys. osób. 
Urodziło się ponad 305 tys. dzieci, tj. o ponad 26 tys. mniej niż rok 
wcześniej i najmniej po II wojnie światowej.

Na każde 10 tys. ludności ubyło 37 osób. W okresie wyżu demogra-
ficznego lat 50. na każde 10 tysięcy osób przybywało ok. 200 osób, 
natomiast w latach 80. – ok. 100.

Źródło: GUS

* od 2023 roku podana jest prognoza

Wykres 1. Ludność w Polsce i prognoza ludności (w tys. osób)
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Pułapka niskiej płodności

By zapewnić stabilny rozwój demograficzny kraju, to w roku – na 
każde 100 kobiet w wieku 15–49 lat – powinno przypadać średnio co 
najmniej 210–215 urodzonych dzieci, a jest ich ok. 126. Stan depresji 
urodzeniowej trwa już prawie 30 lat. Od 1990 r. wielkość współczyn-
nika dzietności kształtuje się poniżej 2, czyli nie gwarantuje prostej 
zastępowalności pokoleń. W zeszłym roku było to 1,332.

W 2022 r. umarło o ponad 143 tys. osób więcej – ponad 448 tys. 
Choć także było to o 71 tys. zgonów mniej niż dwa lata temu. Media-
na wieku wyniosła prawie 77 lat (72 lata dla mężczyzn i niespełna 
83 lata dla kobiet), podczas gdy w 2000 r. były to 73 lata (odpo-
wiednio 69 lat dla mężczyzn i 78 lat dla kobiet).

Współczynnik urodzeń obniżył się o 0,6 punktu promilowego  
(‰) do 8,1‰ w ciągu roku. Współczynnik umieralności wyniósł 11,9‰ 
(wobec 13,7‰ w 2021 r.). 

Kolejny rok odnotowano ubytek naturalny. Współczynnik przyro-
stu naturalnego (na 1000 ludności) wyniósł –3,8‰, w stosunku do 

–4,9‰ w 2021 r.

2 W 2021 r. w żadnym kraju europejskim TFR nie wyniósł powyżej 2,1 
 (najwyższy był we Francji – 1,84).

Wykres 2. Liczba urodzeń i zgonów w latach 2002–2022 (w tys.)

Źródło: GUS
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Proces starzenia się ma wpływ na zmiany w liczbie kobiet, które 
mogą urodzić dziecko (są w tzw. wieku rozrodczym, tj. 15–49 lat). 
Najwięcej było ich w 2000 roku – 10 094 tys. W 2022 roku było to już 
8 671 tys. kobiet w wieku reprodukcyjnym. O ile w miastach ich licz-
ba zaczęła spadać już w 2000 roku, o tyle na wsiach roczne ubytki 
odnotowano dopiero w 2013 roku. A to oznacza, że jest mniej kobiet, 
które mogą urodzić dzieci. Kobiet w wieku 20–39 lat było w 2021 r. 
ponad 4,95 mln, ale jeszcze 10 lat temu było to 5,89 mln, czyli o pra-
wie 940 tys. mniej. 

Dodatkowo w ostatnich latach wyraźnie przesuwa się wiek ko-
biet rodzących pierwsze dziecko. W zeszłym roku wyniósł prawie 
29 lat, to o sześć lat więcej niż 22 lata temu. GUS podał, że w la-
tach 1990–2022 udział matek, które skończyły 30 lat, podwoił się 
i stanowią one 55 proc. kobiet, które urodziły dziecko w 2022 r. 
Innym zjawiskiem jest wzrost liczby urodzeń pozamałżeńskich. Ze 
związków nieformalnych rodzi się co czwarte dziecko (prawie co 
trzecie w miastach i co piąte na wsi). Na początku lat dziewięć-
dziesiątych w takich związkach rodziło się co trzynaste, czterna-
ste dziecko. 

Jednak wciąż w większości decyzja o posiadaniu dzieci jest powią-
zana z życiem w związku małżeńskim. Dlatego dla analizy sytuacji 
demograficznej ważne są informacje na temat liczby zawiera-
nych małżeństw oraz liczby rozwodów. Ponad połowa dzieci rodzi 
się w ciągu pierwszych trzech lat trwania małżeństwa. Większa 
liczba małżeństw oznacza, że za 2–3 lata urodzi się najprawdopo-
dobniej więcej dzieci. Dodatkowo należy mieć na uwadze, że po-
nad połowa dzieci rodzi się w okresie pierwszych trzech lat trwania 
małżeństwa, co oznacza, że wzrost liczby małżeństw skutkuje –  
w kolejnych 2–3 latach – wzrostem liczby urodzeń. W zeszłym roku 
zawarto 155,8 tys. nowych związków małżeńskich, to drugi niski 
wynik po pandemicznym 2020 roku. Spadek w stosunku do 2021 r.  
wyniósł prawie 13 tys. nowych związków formalnych niż w 2021 r.  
i o prawie 101 tys. mniej od 2008 r., w którym zawarto najwięcej 
małżeństw w tym stuleciu. Tak jak wydłuża się wiek urodzenia 
pierwszego dziecka, tak samo wydłuża się wiek zawierania mał-
żeństw. W 2022 r. mediana wieku mężczyzny zawierającego mał-
żeństwo wyniosła ponad 31 lat, a kobiety ok. 29 lat – w przypadku 
obydwu płci jest to o prawie 6 lat więcej niż w 2000 r. W 2022 r. 
orzeczono ponad 60 tys. rozwodów.
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Co więcej, zmienia się struktura rodzin. Spada liczba urodzeń pierw-
szych dzieci i ich udział w ogólnej liczbie urodzeń, a rośnie liczba 
kobiet decydujących się na trzecie dziecko. W 2021 r. udział urodzeń 
pierwszych wyniósł jedynie 44 proc., a urodzeń drugich – 34 proc., 
natomiast trzecich – ponad 15 proc. W 2013 r. niemal połowę uro-
dzeń (49 proc.) stanowili pierworodni. W 2016 r. było ich 46 proc. 

Obecnie panie w wieku 25–29 lat zazwyczaj rodzą pierwsze dziecko,  
a w drugiej połowie XX wieku najczęściej rodziły już drugie. Zaś ko-
biety w wieku 35–39 lat rodzą najczęściej drugie dziecko, podczas 
gdy w latach 60. i 70. rodziły już piąte z kolei3.

Żyjemy coraz dłużej

Urodzony w 2022 r. chłopiec miał przed sobą 73,42 roku przeciętne-
go trwania życia (w warunkach umieralności z 2022 r.), zaś dziew-
czynka – 81,06 roku. Pandemia spowodowała, że zarówno dla męż-
czyzn, jak i kobiet trwanie życia w zeszłym roku było mniejsze o 0,7 
roku w porównaniu do 2019 r. Od 1960 r. do 2019 r. przeciętne życie 
wydłużyło się o ok. 9 lat wśród mężczyzn oraz o ok. 11 lat wśród ko-
biet.

Jednak dla perspektywy działań demograficznych ważny jest nie 
tylko sam wiek życia, ale przede wszystkim życie w zdrowiu. To sym-
boliczna granica, kiedy ktoś przestaje być sprawnym, a zaczyna 
potrzebować bardziej intensywnej pomocy rodzinnej, ale także in-
stytucjonalnej – zdrowotnej. Wskaźnik przeciętnego trwania życia 
w zdrowiu (HLY) dodaje wymiar jakościowy do przewidywanej licz-
by lat życia. Jak wskazują wyniki badań GUS dotyczące 2021 roku4, 
trwanie życia w zdrowiu w Polsce wyniosło dla kobiet 79,2 proc. 
przewidywanego trwania życia, a dla mężczyzn – 82,4 proc. Jednak 
wraz z wiekiem wskaźniki te ulegają obniżeniu i udział procentowy 

3 Cierniak-Piotrowska, M., Stelmach, K., Stańczak, J. i Znajewska, A. (2018). 
 Sytuacja demograficzna Polski do 2017 r. Urodzenia i dzietność. Analizy
 statystyczne. Warszawa: Główny Urząd Statystyczny, https://stat.gov.pl/
 obszary–tematyczne/ludnosc/ludnosc/sytuacja–demograficzna–polski–do–
 2017–roku–urodzenia–i–dzietnosc,33,1.html, (dostęp 25.04.2023 r.).
4 Trwanie życia w zdrowiu w 2021 r., Informacje sygnalne (Healthy Life Years
 in 2021, News Releases), [2022], GUS, Warszawa, https://stat.gov.pl/
 obszary-tematyczne/ludnosc/trwanie-zycia/trwanie-zycia-w-zdrowiu
 -w-2021-r-,5,2.html, (dostęp 16.06.2023 r.).
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pozostałego życia bez niepełnosprawności zaczyna się zmniejszać. 
Na przykład mężczyzna, który w 2021 r. miał 65 lat, może oczekiwać, 
że jeszcze około 50,4 proc. jego dalszego życia upłynie w zdrowiu 
(przeciętnie 7,1 roku), a kobieta – 44,9 proc. (przeciętnie 8,2 roku).

Według badań Eurostatu w 2021 r.5, spośród krajów Unii Europej-
skiej, najkorzystniejsze proporcje trwania życia w zdrowiu w stosun-
ku do całego przewidywalnego okresu życia cechowały mieszkań-
ców Bułgarii (88,7 proc.), Węgier (84,1 proc.) i Malty (83,2 proc.). Ze 
wskaźnika trwania życia w zdrowiu wynikało, że najkrótszym trwa-
niem życia w zdrowiu w 2021 r. charakteryzowały się mieszkanki Da-
nii – 54,8 roku, a najdłuższym mieszkanki Malty i Włoch – 68,5 roku 
(tj. ponad 13 lat różnicy). W przypadku mężczyzn najkrótsze trwanie 
życia w zdrowiu zanotowano na Łotwie – 52,2 roku, a najdłuższe na 
Malcie i w Szwecji – 68,9 roku (ponad 16 lat więcej).

Zmniejszaniu się liczby mieszkańców Polski towarzyszy zmiana 
struktury społeczeństwa. Statystyczny mieszkaniec Polski miał prze-
ciętnie ponad 42 lata (mediana wieku) pod koniec 2022 r. (prawie 
41 lat mężczyzna i 44 lata kobieta).

Przyspieszeniu ulega proces starzenia się ludności Polski. W latach 
2000–2022 liczebność osób w wieku poprodukcyjnym (kobiety – 
60 lat i więcej, mężczyźni – 65 lat i więcej) zwiększyła się o prawie  
3 mln do wielkości 8,6 mln, a jej odsetek wzrósł z niespełna 15 proc. 
do 23 proc. Za to niespełna 7 mln stanowią dzieci (18,4 proc.).

Na każde 100 osób w wieku produkcyjnym przypadało 31 osób  
w wieku przedprodukcyjnym, natomiast w wieku poprodukcyjnym 

– 39 osób.

5 Healthy life years, baza Eurostatu, https://ec.europa.eu/eurostat/data
 browser/view/tps00150/default/table?lang=en; Life expectancy, baza
  Eurostatu, https://ec.europa.eu/eurostat/databrowser/view/demo_
 mlexpec/default/table?lang=en.
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Polska z kraju emigracyjnego przekształca się w emigracyjno-
-imigracyjny

Z Narodowego Spisu Powszechnego przeprowadzonego w 2021 r. 
wynika, że 1447,4 tys. osób mających stałe miejsce zamieszkania 
w Polsce przebywało czasowo za granicą, w tym prawie 93 proc. 
emigrantów przebywało za granicą 12 miesięcy lub dłużej. Według 
natomiast ostatniego szacunku6, w końcu 2020 r. poza granicami 
Polski przebywało czasowo 2239 tys. mieszkańców naszego kraju, tj. 
o 176 tys. (7,3 proc.) mniej niż w 2019 r. W Europie przebywało około  
1 973 tys. osób (o 161 tys. mniej niż w 2019 r.), większość z nich – około 
1 339 tys. przebywała w krajach członkowskich UE. Spośród krajów 
UE najwięcej polskich emigrantów przebywało w Niemczech (706 
tys.), Holandii (135 tys.) oraz w Irlandii (114 tys.)7.

Zeszły rok był niezwykły i tragiczny – Polska stała się krajem tranzy-
towym lub docelowym dla uciekinierów wojennych z Ukrainy.

6 Informacja o rozmiarach i kierunkach czasowej emigracji z Polski w latach
 2004–2020; https://stat.gov.pl/obszary–tematyczne/ludnosc/migracje–
 zagraniczne–ludnosci/informacja–o–rozmiarach–i–kierunkach
 –czasowej–emigracji–z–polski–w–latach–2004–2020,2,14.html.
7 Do końca września 2023 r. GUS nie przedstawił szacunków migracji w 2022 r.

Wykres 3. Zmiana struktury wiekowej mieszkańców Polski – 
prognoza (w tys. osób)

Źródło: GUS
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Według wyników NSP z 2021 r. w Polsce przebywało czasowo 1433,8 
tys. imigrantów. Około 73 proc. posiadało obywatelstwo ukraińskie,  
w dalszej kolejności byli to obywatele Białorusi (4,4 proc.), Mołda-
wii (2,2 proc.) i Gruzji (1,7 proc.). Migracja na pobyt czasowy osób 
z Ukrainy od lat wpływa na gospodarkę w Polsce. Do momentu 
wybuchu wojny z Rosją pracowało u nas ok. 1,5 miliona Ukraińców. 
W styczniu 2023 r. w rejestrach PESEL znajdowało się ok. 1,5 mln 
uchodźców z Ukrainy, 46 proc. z nich stanowiły kobiety w wieku 
aktywności ekonomicznej, a ok. 40 proc. dzieci w wieku szkolnym. 
Ukraińców, którzy przybyli do Polski przed wojną, było w rejestrach 
ZUS ok. 775 tys.

Ministerstwo Rodziny i Polityki Społecznej oszacowało, że od mar-
ca do grudnia 2022 r. przedsiębiorcy złożyli 784,5 tys. powiadomień  
o powierzeniu pracy obywatelom Ukrainy8. Zdecydowaną więk-
szość zatrudnionych stanowiły kobiety (66 proc.), głównie w wieku 
35–44 lata.

Ponad 105 tys. obcokrajowców studiowało w kraju w roku akade-
mickim 2022/20239 (według stanu na dzień 31 grudnia 2022 r.) 

Prognoza do 2060 roku

GUS w prognozie przewiduje, że do 2060 r. liczba ludności Polski 
zmniejszy się o 6,8 mln osób w porównaniu do liczby mieszkań-
ców z zeszłego roku10. Największy wpływ będzie miała umieralność 
(przewiduje się, że w 2060 r. liczba zgonów wyniesie prawie 490 tys.). 
Będzie to konsekwencją między innymi tego, że w wiek największej 
umieralności systematycznie będą wchodzić roczniki należące do 
wyżu demograficznego z lat 80. XX wieku, czyli obecni około 40-lat-
kowie. Natomiast wiek emerytalny zaczną osiągać obecni 20-lat-
kowie. Mediana wieku ludności wyniesie ponad 50 lat, czyli o ok.  
8 lat więcej niż w 2022 r., co oznacza, że połowa mieszkańców Polski 
będzie miała ponad 50 lat.

8 https://pie.net.pl/wp-content/uploads/2023/03/Tygodnik-PIE_13-2023.pdf.
9 Stan na 31 grudnia 2022 r.
10 GUS: Prognoza ludności na lata 2023–2060, https://stat.gov.pl/
 obszary-tematyczne/ludnosc/prognoza-ludnosci/prognoza-ludnosci
 -na-lata-2023-2060,11,1.html.
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W prognozie oszacowano trzy scenariusze rozwoju demograficz-
nego. W głównym populacja ma obniżyć się do 30,4 mln (w niskim 

– 26,7 mln, w wysokim – 34,8 mln) z 37,8 mln w 2022 r.

Szacunki nie przewidują wzrostu liczby urodzeń, co prawda zakła-
dają wzrost współczynnika dzietności, ale liczebność potencjalnych 
matek (obecnie są to kilkuletnie dziewczynki) spowoduje, że liczba 
urodzeń będzie stosunkowo niska (ok. 225 tys. w 2060 r.). Współ-
czynnik dzietności w scenariuszu głównym ma ustabilizować się na 
poziomie ok. 1,4, co wraz ze spadającą liczbą kobiet przyczyni się do 
zmniejszenia liczby urodzeń z 305 tys. w 2022 r. do właśnie 225 tys. 
w 2060 r. 

Prognoza główna wskazuje na postępujący proces starzenia się 
ludności – liczba osób w wieku 0–17 lat ma obniżyć się o 31 proc. do 
4,8 mln z 7,0 mln w 2022 r. Natomiast osób w wieku produkcyjnym 
ma ubyć o 25 proc. (do 15,1 mln z 22,2 mln), a w wieku 65+ wzrosnąć 
o 37 proc. (do 10,1 mln z 7,4 mln). 

Współczynnik obciążenia demograficznego wzrośnie według GUS 
z 70 w 2022 r. do 105 w ostatnim roku prognozy. Raport zakłada do-
datnie saldo migracji, przy czym po 2030 r. ma wynieść ok. 30 tys. 
rocznie. Założono, że 37,5 proc. uchodźców wojennych z Ukrainy po-
zostanie w Polsce na stałe.

Oczekiwana długość życia ma wydłużyć się z 73,4 lat dla mężczyzn 
w 2022 do 78,6 lat, a dla kobiet z 80,7 lat do 85,1 lat w 2060 r. 

Prognoza zakłada dalszy wzrost ludności w największych aglome-
racjach przy zmniejszaniu się liczby ludności na pozostałych tere-
nach Polski.
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          Konsekwencje zmian demograficznych dla 
          gospodarki i polityki społecznej

Od lat w kolejnych edycjach Planów Finansowych Państwa zapisa-
ny jest akapit, który brzmi jak mantra, o tym, jak przemiany demo-
graficzne stanowią znaczne wyzwanie dla długookresowej stabil-
ności finansów publicznych: „Należy jednak oczekiwać utrzymania 
się obserwowanego w ostatnich latach zjawiska starzenia się lud-
ności, które ma źródła w wydłużaniu się oczekiwanej długości ży-
cia, niskiej dzietności oraz obecnej strukturze wiekowej ludności.  
W efekcie pogorszeniu ulegnie współczynnik obciążenia demogra-
ficznego, czyli relacja między liczbą ludności w wieku poprodukcyj-
nym (65 lat i więcej) wobec liczby ludności w wieku produkcyjnym 
(czyli 20–64 lata) wyrażona w procentach. Zgodnie z prognozami 
AWG, współczynnik ten wzrośnie z 29 proc. w 2019 roku do 67,8 proc. 
w 2070 roku” – napisano w ostatnim raporcie opisującym finanse 
publiczne w latach 2023–2026. Współczynnik obciążenia demo-
graficznego w ciągu dekady wzrósł w Polsce aż o 9,6 pp., co daje 
drugi wynik w UE (tuż za Finlandią – 9,7 pp.).

Ta zmiana ma konsekwencje dla poszczególnych dziedzin życia 
społecznego i ekonomicznego w kraju: zwiększające się wydatki 
na świadczenia emerytalne, opiekę zdrowotną i pielęgniarską. Wy-
zwaniem pozostaną także pogłębiające się dysproporcje między 
regionami, m.in. w wyniku szybszego starzenia się i odpływu ludno-
ści w wieku produkcyjnym w słabiej rozwiniętych gospodarczo re-
gionach. Polski Instytut Ekonomiczny oszacował, że koszty starzenia 
się ludności będą stopniowo wzrastać głównie do połowy bieżące-
go wieku: z 20,1 proc. PKB w 2019 r. do 23 proc. PKB w 2050 r.11

Rosnące zobowiązania systemu emerytalnego i zdrowotnego

Zmniejszenie się liczby pokoleń pracujących oznacza, że coraz 
mniej osób płaci daniny publiczne (w tym podatki i składki na 
ubezpieczenia). Z corocznych prognoz Zakładu Ubezpieczeń Spo-
łecznych wynika, że deficyty mają charakter stały i pogłębiający się.  

11 Tygodnik Gospodarczy PIE 2 marca 2023 r.https://pie.net.pl/wp-content/
 uploads/2023/03/Tygodnik-PIE_9-2023.pdf.
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W latach 2023–2027 Fundusz Ubezpieczeń Społecznych (FUS) na-
dal pozostanie deficytowy, co oznacza konieczność dalszego za-
silania go m.in. dotacją z budżetu państwa – twierdzi ZUS. Z naj-
nowszej prognozy wynika, że w wariancie optymistycznym deficyt 
roczny FUS w 2023 r. wyniesie 54,9 mld zł, a w 2027 r. – 91,4 mld 
zł. Natomiast w wariancie pesymistycznym będzie to odpowiednio 
75,7 mld zł i 143,8 mld zł – tak wynika z ostatniej pięcioletniej pro-
gnozy opublikowanej jesienią 2022 r.12. „We wszystkich wariantach 
przez cały okres prognozy obserwujemy deficyty roczne Funduszu 
Ubezpieczeń Społecznych, tzn. bieżące składki, dotacja celowa na 
pokrycie świadczeń finansowanych z budżetu państwa oraz środ-
ki przekazywane z otwartych funduszy emerytalnych do funduszu 
emerytalnego FUS w ramach tzw. suwaka bezpieczeństwa nie po-
krywają wydatków (sumy wydatków na świadczenia, odpisu na 
ZUS oraz kosztów prewencji rentowej i wypadkowej)” – napisano 
w dokumencie. Deficytowe są dwa z czterech funduszy ubezpie-
czeniowych: emerytalny i chorobowy, zaś dwa kolejne: chorobowy 
i wypadkowy – nie. Deficyt funduszu emerytalnego – od 2,24 proc. 
PKB w 2023 r. do 2,95 proc. PKB w 2027 r. – wynika również z ogrom-
nych zobowiązań zaciągniętych przez stary system emerytalny 
obowiązujący do 1998 r. Pokolenie pracujące nie jest w stanie sfi-
nansować tych zobowiązań wyłącznie ze składki na ubezpieczenie 
emerytalne.

W najbliższych latach deficytowy będzie również fundusz chorobo-
wy. Deficyt ten – od 0,25 proc. PKB w 2023 r. do 0,24 proc. PKB w 2027 r.  

– występuje od 2010 r. Wynika to z rozszerzania w ciągu ostatniej 
dekady uprawnień do zasiłków przy pozostawieniu stopy składki 
bez zmian. W perspektywie stopień pokrycia wydatków funduszu 
chorobowego ze składek wzrośnie z 73 do 74 proc. – tłumaczył ZUS13.

Zmiany, o których napisał ZUS, dotyczą zasiłków macierzyńskich, 
rodzicielskich i tacierzyńskich. 

Dla obecnych ubezpieczonych i dla finansów publicznych znacze-
nie mają także prognozy stopy zastąpienia. ZUS szacuje, że stosu-

12 Prognoza wpływów i wydatków Funduszu Ubezpieczeń Społecznych na lata
 2023-2027 https://bip.zus.pl/documents/493361/494125/Publikacja_
 FUS_2023-2027.pdf/5c82913a-53bc-2a15-c11c-371ad8050127?t=1669363923905.
13 https://www.zus.pl/-/sytuacja-fus-b%C4%99dzie-stabilna-ale-nadal
 -b%C4%99dzie-on-deficytowy?redirect=%2Fo-zus%2Faktualnosci.
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nek wysokości przyszłej emerytury do ostatniego wynagrodzenia 
wyniesie w 2040 r. 37,6 proc., w 2050 r. – 28,7 proc., a w 2060 r. – za-
ledwie 24,6 proc. Ma to implikacje tak dla samych ubezpieczonych 
(przyszłych emerytów), jak i dla finansów państwa – osoby starsze, 
które nie będą mogły zaspakajać swoich potrzeb z pieniędzy pry-
watnych, będą potrzebowały wsparcia z systemu państwowego: 
opieki zdrowotnej, usług opiekuńczych czy socjalnych. 

Już teraz osoby starsze (65 lat i więcej lat) skorzystały z ponad 30 
proc. wszystkich porad pomocy medycznej ambulatoryjnej, a jest 
ich ok. jedna piąta społeczeństwa. Z danych GUS za 2021 r. wynika, 
że udzielono 316,7 mln wszystkich porad, w tym osobom w wieku 
65 lat i więcej – 98,0 mln. W podstawowej opiece zdrowotnej leka-
rze udzieli osobom w wieku 65 lat i więcej aż 59,5 mln porad, po-
nad jedną trzecią ogólnej liczby porad tego rodzaju (34,7 proc.). W 
opiece specjalistycznej – 33,5 mln porad, czyli 29,3 proc. wszystkich 
porad specjalistycznych.

W 2021 r. osoba starsza skorzystała średnio z 13,8 porady, tj. z prawie 
2-krotnie większej liczby porad niż osoby w grupie wieku 0–64 lata14.

Skuteczność polityki rodzinnej

W ostatnich latach w debacie publicznej zawężono kwestie demo-
graficzne do dzietności. Tak konstruowano politykę prorodzinną, by 
zachęcić młodych ludzi do posiadania dzieci. 

Pierwszym i podstawowym elementem systemu finansowego 
wsparcia rodzin wychowujących dzieci jest program „Rodzina 
500+”, w ramach którego przyznawane jest świadczenie wycho-
wawcze. Przez pierwsze trzy lata rodzice otrzymywali 500 zł na 
miesięczne utrzymanie drugiego i kolejnego dziecka, a od 2019 r. 

– na każde dziecko. Od przyszłego roku kwota świadczenia zosta-
nie zwaloryzowana do 800 zł. Programem objętych zostało 6,6 mln 
dzieci. W ciągu 7 lat funkcjonowania program kosztował ponad 223 
mld złotych, a w tym roku rodziny mają otrzymać kolejnych ponad 
40 mld zł. 

14 Sytuacja osób starszych w Polsce w 2021 r., https://stat.gov.pl/files/gfx/
 portalinformacyjny/pl/defaultaktualnosci/6002/2/4/1/sytuacja_osob_
 starszych_w_polsce_w_2021_r.pdf.
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Od 2018 r. wprowadzono program „Dobry start”, czyli 300 zł we wrze-
śniu dla każdego ucznia. A od 2022 r. rodzice nowo narodzonych 
dzieci (drugich w rodzinie) otrzymują świadczenie w ramach Ro-
dzinnego Kapitału Opiekuńczego. To zasiłek wypłacany rodzicom, 
gdy dziecko skończy rok i przeznaczony jest na pokrycie kosztów 
opieki nad drugim dzieckiem w wieku od 12. do 35. miesiąca życia. 
Rodzice sami mogą wybrać, czy chcą otrzymywać po 1 tys. zł mie-
sięcznie przez rok, czy po 500 zł miesięcznie przez dwa lata. Oba 
świadczenia 500+ i RKO wypłacane są bez względu na kondycję 
finansową rodziców. 

W Programie konwergencji rząd założył mierniki wsparcia, które ro-
dziny z dziećmi mają otrzymać od państwa. Są to:

• wysokość wydatków budżetu państwa na dziecko w wieku do 
ukończenia 24. roku życia (w zł), która w latach 2023–2026 wy-
niesie odpowiednio: 1 684 zł (2023 r.), 1 864 zł (2024 r.), 1 978 zł 
(2025 r.) oraz 2 013 zł (w 2026 r.);

• wysokość wydatków budżetu państwa na świadczenie wy-
chowawcze, świadczenie „Dobry Start”, dofinansowanie obni-
żenia opłaty za pobyt dziecka w żłobku, klubie dziecięcym lub  
u dziennego opiekuna oraz rodzinny kapitał opiekuńczy w prze-
liczeniu na dziecko w wieku do 18. roku życia (w zł), który w la-
tach 2023–2026 kształtować się będzie na poziomie 6 387 zł.

To, że pomimo coraz większej liczby i kwot nie udaje się zatrzymać 
niekorzystnych tendencji związanych z liczbą narodzin pokazuje, iż 
sam system wsparcia finansowego to za mało. Potrzebne jest szer-
sze i holistyczne spojrzenie.
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          Główne zasady odnowy demograficznej

Odnowa demograficzna to program, który równocześnie powinien 
uwzględnić problemy i potrzeby wszystkich pokoleń oraz równo-
cześnie wiele sfer życia społecznego i gospodarczego mających 
wpływ na zmiany ludnościowe. To jak gra w szachy ze stałą liczbą 
pól, na których stawiane są pionki zgodnie z zasadami gry, ale tak-
że ze względu na aktualną sytuację na planszy. Z tym że w tej grze 
nie bierze udziału dwóch przeciwników. 

Dotychczasowe polskie doświadczenia pokazują, iż koncentracja 
tylko na wycinku zagadnień nie przynosi odpowiednich efektów 

– nie udaje się zahamować zmian demograficznych. Dodatkowo 
debata publiczna skoncentrowana była dotąd na traktowaniu 
tych zmian jako na zbliżającym się kryzysie, a nie na wyzwaniu, 
któremu trzeba sprostać. Zabrakło – i na to zwracają uwagę ZPP  
i WEI w swoim programie – zastanowienia się nad tym, w jaki spo-
sób wpłynąć na poprawę jakości zasobów społecznych, którymi 
dysponujemy. Takie spojrzenie wymaga odpowiedzi na pytania, 
które dotąd rzadko pojawiły się w debacie publicznej na temat 
demografii. To na przykład: co zrobić, by zadbać o dobrostan 
(stan zdrowia) poszczególnych pokoleń? Zdrowie publiczne jest 
kapitałem społecznym. W jaki sposób wzmocnić edukację, czyli 
stworzyć warunki dla podnoszenia kompetencji? Jak poprawić ja-
kość usług publicznych, by z jednej strony wspomagały łączenie 
życia zawodowego i prywatnego rodziców małych dzieci, a z dru-
giej pomagały osobom starszym godnie i w zdrowiu przeżyć jak 
najdłuższy czas?

Jeśli Polska ma być krajem przyjaznym dla mieszkańców, po-
trzebne jest wprowadzenie wszystkich zmian zaproponowanych 
w ramach programu Agenda Polska, tj.: prosty i stabilny system 
podatkowy, efektywnie i logicznie działające sądy, przyjazne 
warunki infrastrukturalne i prawne dla rozwoju przedsiębiorczo-
ści, sprawnie działająca służba zdrowia czy nowoczesna oświata. 
Dlatego tak ważne jest, by zaproponowane zmiany wprowadza-
ne były spójnie i kompleksowo. Niezbędna jest zmiana filozofii  
i funkcjonowania całego państwa.
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Uwzględnienie wszystkich elementów wymaga, by program odno-
wy demograficznej składał się z trzech części:

• rozsądnej i efektywnej polityki społecznej i finansowej,
• stworzeniu warunków sprzyjających powrotowi emigrantów  

z zagranicy,
• mądrej absorpcji imigrantów przede wszystkim z krajów sąsia-

dujących z Polską.

Rozsądna polityka społeczna i podatkowa

Skuteczna polityka rodzinna powinna umożliwić Polakom realizację 
ich aspiracji rodzicielskich. Potrzebne jest usunięcie przeszkód, któ-
re powstrzymują Polaków przed ich urzeczywistnieniem. Z badań 
opinii publicznej wynika, iż najpoważniejszymi barierami są proble-
my finansowo-bytowe i ekonomiczne oraz niepewność związana  
z możliwością łączenia kariery zawodowej z życiem rodzinnym.

Polityka rodzinna powinna koncentrować się na pięciu segmen-
tach: wsparciu finansowym, przyjaznym rynku pracy, usługach dla 
rodzin, umożliwieniu zaspokojenia potrzeb mieszkaniowych i kwe-
stiach związanych z edukacją.

Podatki i świadczenia pieniężne

ZPP i WEI postulują zmianę systemu podatkowego i danin pu-
blicznych. Zlikwidowanie obciążenia płac podatkami i składkami 
oraz zastąpienia podatku związanego z płacą podatkiem przycho-
dowym oznacza automatyczne podniesienie wynagrodzeń netto.  
W system powinny zostać wpisane odliczenia rodzinne. Mogłyby 
polegać na odliczeniu od przychodu rodziny wszystkich jej człon-
ków. Oznaczałoby to, że rodzice rozliczaliby przychody, uwzględnia-
jąc liczbę posiadanych dzieci. Na przykład, jeżeli rodzina liczy dwoje 
rodziców i dwoje dzieci to odliczamy od podstawy cztery osoby.

Do momentu zasadniczej reformy systemu podatkowego (wpro-
wadzeniu podatku przychodowego) potrzebny jest przegląd po-
datków i parapodatków oraz zastanowienie się nad ich funkcjami  
i znaczeniem dla finansów osobistych i publicznych. 
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Niezbędna jest analiza i zmiana świadczeń przeznaczanych dla 
rodziny: ich efektywności finansowej i skuteczności społecznej. 
Proponujemy powrót do koncepcji świadczenia rodzinnego 500+ 
(od przyszłego roku 800+) dla drugiego i kolejnego dziecka. Jego 
wysokość powinna wynieść 20 proc. minimalnego wynagrodzenia 
za pracę. Świadczenie powinno być waloryzowane automatycznie. 
Proponujemy wprowadzenie progu dochodowego w wysokości 75 
proc. przeciętnego wynagrodzenia za pracę na członka rodziny, 
powyżej którego zastosowanie znajduje zasada „złotówka za zło-
tówkę”.

Proponujemy powołanie Funduszu Pomocy Specjalnej zasilanego  
z budżetu państwa, z którego finansowana jest pomoc obywa-
telom, którzy znaleźli się w szczególnie trudnej sytuacji wskutek 
zdarzeń losowych (ciężka choroba własna lub dziecka, utrata da-
chu nad głową etc.). Poza ta pomocą i zasiłkiem dla bezrobotnych 
(także na nowych zasadach) zlikwidowane powinny być pozostałe 
świadczenia socjalne (w tym przeznaczone dla emerytów – 13. i 14. 
emerytura).

W zamian proponujemy ustanowienie algorytmu, wg którego go-
spodarstwo domowe, którego wszystkie zsumowane dochody,  
z uwzględnieniem otrzymywanego świadczenia 500+ czy emery-
tury lub renty, nie dają sumy odpowiadającej 70 proc. minimum 
socjalnego, otrzymuje indywidualnie obliczone świadczenie wy-
równujące dochód do wskazanego poziomu.

Przy konstrukcji nowego systemu pieniężnych świadczeń finan-
sowych inne zasady należy stworzyć dla rodzin osób z niepełno-
sprawnościami. 

Częścią systemu wsparcia dla tej części społeczeństwa powinien 
być efektywnie działający, dostępny finansowo i terytorialnie system 
opieki instytucjonalnej.

ZPP i WEI są orędownikami wprowadzenia emerytury obywatelskiej. 
Proponujemy likwidację skomplikowanego systemu ubezpieczeń 
społecznych z czterema składkami i wysokim obciążeniem pracy. 
Zamiast tego państwo będzie wypłacało jednolite świadczenia z bu-
dżetu w przypadku zdarzenia losowego związanego z różnymi ryzyka-
mi wykluczającymi możliwość zarobkowania. Proponujemy powolne 
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zrównanie wieku emerytalnego kobiet i mężczyzn. Wiek emerytalny 
powinien być powiązany z długością oczekiwanego przeżycia i aktu-
alizowany co pięć lat. To oznacza, że będzie się wydłużał wraz z długo-
ścią życia. Do świadczenia będą uprawnione osoby ze stażem pracy 
45 lat.  Jednak proponujemy skrócenie wieku emerytalnego dla kobiet, 
które urodziły dzieci o 1,5 roku za każde urodzone dziecko.

Wysokość świadczenia gwarantowanego przez państwo (emery-
tury obywatelskiej), powiązanego z kosztami minimum socjalnego15, 
będzie wyższa niż obecnie gwarantowane świadczenie z systemu 
powszechnego (połowa płacy minimalnej). Równocześnie będzie 
na tyle niskie, że w Polsce powinny się rozwijać dodatkowe, dobro-
wolne indywidualne i grupowe (firmowe) sposoby oszczędzania 
długoterminowego na wypadek starości, poważnej choroby czy 
niepełnosprawności.

Przewidujemy respektowanie praw nabytych. Dla ubezpieczonych, 
którzy opłacają składki, powinna zostać wprowadzona zasada: je-
śli ich składki nie wystarczą na uzyskanie emerytury powyżej mi-
nimalnej gwarantowanej przez państwo – otrzymują emeryturę 
obywatelską. W przypadku zaś osób, których kapitał emerytalny 
umożliwia wypłatę wyższego świadczenia – otrzymają je w wyso-
kości obliczonej w starym (obecnym) systemie. Wówczas powinny 
być obliczane na podstawie odrębnych tablic długości życia dla 
kobiet i mężczyzn, a nie wspólnych dla obu płci.

Jakość kapitału społecznego – zmiany na rynku pracy

Przy zmniejszającej się populacji roczników aktywnych zawodowo 
ważne jest stworzenie mechanizmów poprawiających aktywność 
zawodową grup o najniższych wskaźnikach. To: niepełnosprawni, 
kobiety i osoby 50+.

Istnieją bariery wspólne dla tych trzech grup ograniczające ich ak-
tywność zawodową oraz specyficzne dla każdej z nich. Do pierwszej 
kategorii należą kwestie organizacyjne i instytucjonalne.

15 Minimum socjalne jest co roku obliczane przez Instytut Pracy i Spraw 
 Socjalnych, w zeszłym roku wyniosło dla osoby samotnej w wieku 
 emerytalnym 1 461,77 zł, a minimalna emerytura netto 1217,98 zł 
 (1338,44 zł brutto).



Agenda Polska 2030

21

Należy zwiększyć elastyczność na rynku pracy. Co prawda pande-
mia wymusiła zmiany, które wydawały się wcześniej niemożliwe do 
zaadaptowania się, ale wciąż nie są to częste praktyki. Potrzebne 
są zmiany powszechne – legislacyjne, ale też kulturowe – związa-
ne z kulturą organizacji pracy w firmach i instytucjach. Wyniki BAEL 
wskazują, że w II kwartale 2023 r. na 16 850 tys. osób 1 145 tys. pra-
cowało w niepełnym wymiarze. Z badań wynika, że dominujący 
w Polsce model pracy na pełen etat wynika z konieczności, a nie 
faktycznej preferencji16. W 2021 r. PIE przeprowadziło badanie, gdzie 
oszacowano, iż w przypadku osób, które mają dzieci, odsetek pra-
cujących na pełny etat wynosi 98 proc. wśród mężczyzn i 91 proc. 
wśród kobiet. W ankiecie zapytano rodziców małych dzieci, którzy 
pracują na pełnym etacie o to, czy chcieliby zmniejszyć wymiar 
etatu, gdyby mieli taką możliwość – nawet jeśli wiązałoby to się  
z proporcjonalnie mniejszymi zarobkami. Okazało się, że prawie 2/3 
matek, które chciały wrócić do pracy po przerwie, chciałoby praco-
wać mniej niż 40 godzin tygodniowo. 39 proc. najchętniej pracowa-
łoby 20–40 godzin tygodniowo, a 24 proc. – 20 godzin tygodniowo 
lub mniej. 

Zapytano także rodziców dzieci do lat 9 czy mogą decydować  
o godzinach pracy: 41 proc. nie miało takiej możliwości, 26 proc. 
w ograniczonym stopniu. 9 proc. z nich nie ma żadnej możliwo-
ści wyjścia z pracy w razie wystąpienia nagłej prywatnej potrzeby,  
a 16 proc. – ma taką możliwość tylko w wyjątkowych sytuacjach. 
W raporcie zwrócono uwagę na nierówności rodzicielskie. Kobiety 
często wykorzystują system urlopów, mężczyźni rzadko. Cztery na 
dziesięć pań opiekowało się poza pracą dzieckiem od roku do pół-
tora, a 28 proc. – dłużej. 

Wśród mężczyzn dłuższa przerwa zawodowa w związku z naro-
dzinami dziecka jest rzadkością. 40 proc. z nich nie miało przerwy  
w pracy po narodzinach najmłodszego dziecka, a 44 proc. – skorzy-
stało z przerwy nie dłuższej niż dwa tygodnie. Najczęściej oznaczało 
to wykorzystanie przysługującego mężczyznom dwutygodniowe-
go urlopu ojcowskiego. Zaledwie 15 proc. mężczyzn miało przerwę  
w pracy wynoszącą ponad dwa tygodnie. 

16 Praca a dom. Wyzwania dla rodziców i ich konsekwencje, raport PIE, 
 https://pie.net.pl/wp-content/uploads/2022/12/Praca-a-dom.pdf.
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Autorzy opracowania PIE zaznaczyli także, iż ojcowie częściej niż 
matki muszą w swoim miejscu pracy być dyspozycyjni również 
poza standardowymi godzinami.

Elastyczność i wzmocnienie możliwości pracy w niepełnym wy-
miarze jest również ważne dla wydłużenia okresu pracy osób doj-
rzałych (starszych) i z niepełnosprawnościami. Jest to mechanizm, 
który może zmniejszyć liczbę osób biernych zawodowo oraz wpły-
nąć pozytywnie na różnorodność w miejscu zatrudnienia. Ważne 
jest zaangażowanie się firm i pracodawców w poprawę warunków 
pracy, ale też dostosowanie ich do możliwości i potrzeb starszych 
osób. 

Budując program odnowy demograficznej, warto zastanowić się,  
w jaki sposób Fundusz Pracy może wesprzeć działania przed-
siębiorców w uelastycznieniu organizacji pracy, przygotowaniu 
miejsc dla pracowników wymagających dodatkowych warun-
ków (nie tylko dla osób z niepełnosprawnościami, ale także np. 
starszych). W FP powinno się także przeznaczyć więcej pieniędzy na 
szkolenia i zdobywanie nowych kompetencji. Zasadą powinno być 
to, że to firmy i instytucje same decydują, w jaki sposób je wydają,  
a nie uczestniczą w programach wymyślonych i prowadzonych 
przez administrację. 

Poprawie sytuacji na rynku pracy na pewno posłużyłaby reforma 
służb zatrudnienia: zwiększenie (rzeczywiste) roli doradców pracy, 
upowszechnienie lokalnych, a być może eksperymentalnych, spo-
sobów na aktywizację kobiet młodych i starszych. 

Proponujemy także, by to Zakład Ubezpieczeń Społecznych, a nie 
pracodawca, wypłacał świadczenia chorobowe od 1. dnia nie-
obecności pracownika. Uważamy, że należy zlikwidować cztero-
letni okres ochronny dla osób w wieku przedemerytalnym. 

Dodatkowe rozwiązania są potrzebne po to, by zwiększyć szanse 
na rynku pracy osób niepełnosprawnych. Potrzebne są już zmiany 
dotyczące edukacji.
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Usługi publiczne – inwestycje na wiele lat

Niezbędne jest podniesienie jakości usług publicznych. Dobrze 
funkcjonujące usługi publiczne pozwalają szczególnie w czasie 
kryzysu zapobiec pogorszeniu warunków życia ludności. Są również 
sposobem na zmniejszanie pogorszenia się tej sytuacji uboższych. 
Inwestycje w usługi publiczne przynoszą efekty z pewnym odrocze-
niem czasowym. Wymagają większego wysiłku instytucjonalnego  
i organizacyjnego niż wypłata świadczeń. Zwykle polityka proro-
dzinna skoncentrowana na wypłacie zasiłków odzwierciedla per-
spektywę władzy, a nie rzeczywiste potrzeby rodzin.

Poprawa sytuacji demograficznej dotyczy edukacji, ochrony zdro-
wia i usług opiekuńczych. Jakość w systemie ochrony zdrowia 
mierzy się bezpieczeństwem pacjenta. Jeżeli kobiety obawiają się, 
że nie otrzymają leczenia zgodnego ze standardami medycznymi, 
to nie będą się decydowały na dzieci albo będą odraczały decy-
zję ich posiadania. Publiczna debata w ostatnich latach i narracja 
administracji dotycząca opieki prenatalnej i praw kobiet wzbudziły 
poczucie zagrożenia wśród części młodych kobiet. Jest ono coraz 
poważniejsze. Jeżeli kobiety obawiają się, że nie otrzymają leczenia 
zgodnego ze standardami medycznymi, to nie będą się decydo-
wały na dzieci albo będą odraczały decyzję ich posiadania. Wciąż 
nierozwiązanym w Polsce problemem jest finansowanie diagno-
styki i leczenia niepłodności. 

Organizacja publicznego systemu ochrony zdrowia nie sprzyja po-
czuciu bezpieczeństwa także osób starszych. Na realizację świad-
czeń opieki zdrowotnej w zakresie geriatrii NFZ wydatkował w 2021 r.  
przeciętnie 11,03 zł na 1 osobę w wieku 60 lat i więcej, najwięcej  
w województwie małopolskim – 28,29 zł, najmniej w wojewódz-
twie zachodniopomorskim – zaledwie 28 gr. W Polsce w 2021 r. było  
21 oddziałów geriatrycznych w szpitalach ogólnych i 156 poradni 
geriatrycznych. Niezbędne jest przemodelowanie systemu opie-
ki zdrowotnej poprawiające jakość i dostępność usług zdrowot-
nych, ale też potrzebne jest zwiększenie finansowania prewencji 
i promocji zdrowia. 

Z opieką medyczną nierozerwalnie związane są usługi opiekuńcze. 
Istnieją trzy główne przyczyny bierności zawodowej kobiet (to, że 
nie pracują w ogóle lub szybko wycofują się z rynku pracy): stan 
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zdrowia samych kobiet, opieka nad rodzicami, pomoc w opiece 
nad wnukami. Na każdą z tych przyczyn odpowiedzią powinna być 
rozbudowa rozwiązań i instytucji: opiekuńczo-wychowawczych 
dla dzieci, opiekuńczych dla osób starszych oraz poprawa jakości 
opieki medycznej dla nich samych. 

W ciągu pięciu lat przybyło ponad 1500 żłobków i klubów dziecię-
cych. Wzrosła także o prawie 65 tys. liczba miejsc w placówkach. 
Pomimo tego wciąż w 1106 gminach w Polsce nie ma żadnej ani pu-
blicznej, ani prywatnej instytucji opiekuńczej dla dzieci do lat trzech. 
Według resortu rodziny w 1105 gminach wskaźnik użłobkowienia 
(procent dzieci objętych opieką żłobkową) wyniósł zero pod koniec 
stycznia tego roku. Wskaźnik ten pojawił się w statystykach na te-
mat programu „Maluch+”. A to oznacza, że placówek dla najmłod-
szych nie ma w 44 proc. gmin w Polsce. Co więcej, resort szacuje, że 
za trzy lata wciąż takich placówek nie będzie w ponad 664 gminach, 
czyli w więcej niż w co czwartej gminie. Przeciętnie w kraju niespeł-
na 32 proc. najmłodszych dzieci korzysta z usług żłobków i klubów 
dziecięcych. Choć istnieją gminy, w których jest to nawet ponad 
100 proc. Oznacza to, że w placówkach tych przebywają dzieci  
z okolicznych gmin. Ważne jest, by istniała sieć dostępnych finan-
sowo i terytorialnie placówek opieki nad małymi dziećmi (żłobków  
i przedszkoli). Równie potrzebne są świetlice w każdej szkole. 

Obecny system stacjonarnej opieki nad starszymi ludźmi wyma-
ga finansowego zaangażowania pensjonariuszy lub ich rodziny 
oraz – w wielu przypadkach – samorządu lokalnego. Być może  
w ramach odnowy demograficznej potrzebna jest poważna deba-
ta, a potem ewentualnie decyzja o stworzeniu odrębnego funduszu 
opiekuńczego. 

Władze powinny zadbać o dobry klimat wokół rodziny i rodzi-
cielstwa. Najważniejsze jest oczywiście stworzenie warunków 
instytucjonalnych, ale równie istotna jest promocja wzorców. 
Optujemy za stworzeniem (lub wyodrębnieniem) rządowo-

-samorządowego funduszu grantowego, który będzie wspierał  
dotacjami: filmy, przedstawienia, książki, w których pokazana 
zostanie rodzina. 



Agenda Polska 2030

25

Budownictwo i przestrzeń publiczna

W Polsce mamy strukturalny problem mieszkaniowy. Wiele osób 
wybrało emigrację zarobkową poza granicami kraju, ponieważ 
było to bardziej opłacalne finansowo niż przeniesienie się za pracą 
do innego regionu Polski.

Ostatnie koncepcje takie jak Program „Bezpieczny kredyt 2%” mają 
wspomóc w uzyskaniu pierwszego mieszkania przez ludzi młodych. 
A zmiany w prawie budowlanym umożliwiają stawianie domów 
jednorodzinnych bez względu na ich wielkość bez pozwolenia bu-
dowlanego. Jednak nie zmniejszono biurokracji związanej ze sta-
wianiem budynków wielorodzinnych. Naszym zdaniem niezbędny 
jest przegląd przepisów, którym podlegają firmy budujące domy. 
Zmniejszenie biurokracji obniży koszty budowy. Jest to tym bar-
dziej ważne, że w najbliższych latach nowe regulacje (w tym OMRP), 
którym podlegać będą przedsiębiorcy budowlani, podniosą ceny 
mieszkań. Konieczne są uproszczenia w zmianie kwalifikacji grun-
tów. Niezbędne jest odrolnienie i odlesienie gruntów znajdujących 
się w granicach miast. Maksymalnie należy skrócić czas uzyskiwa-
nia hipoteki.

Oprócz programów wspierających kupno mieszkań, potrzebne są 
zmiany na rynku wynajmu – przegląd przepisów blokujących roz-
wój rynku. Rozwój tego rynku wciąż hamuje między innymi brak 
równowagi pomiędzy prawami i obowiązkami obu stron umo-
wy. Potrzebne jest wzmocnienie pozycji egzekucyjnej właściciela 
nieruchomości w sytuacjach, w których wynajmujący nie dbają  
o powierzoną im nieruchomość. Jego słabszą pozycję w relacji wy-
najmujący–najemca określa ustawa o ochronie praw lokatorów. 
Należy ją uchylić. Jej zapisy powodują, iż wiele osób obawia się wy-
najmowania nieruchomości. Rynek mieszkań na wynajem mógł-
by być poszerzony o mieszkania o wyższym standardzie, których 
właścicielami są samorządy lokalne lub które by wybudowano  
w ramach partnerstwa publiczno-prywatnego.

Przydałaby się również analiza, dlaczego nie sprawdza i nie upo-
wszechnia się procedura odwróconej hipoteki oraz czy mogą za-
istnieć inne rozwiązania. Być może warto zastanowić się, w jaki 
sposób można doprowadzić do prostej zamiany dotychczaso-
wych mieszkań i domów, których właścicielami są starsze osoby 
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na mieszkania przeznaczone dla osób starszych. Zmiany demo-
graficzne oraz dysproporcja w wieku umierania mężczyzn i kobiet 
będą najprawdopodobniej skutkowały tym, że w Polsce będzie ro-
sła liczba gospodarstw jednoosobowych tworzonych przez osoby 
starsze, głównie przez starsze kobiety.

Polityka migracyjna

Wyjazdy i przeprowadzki z małych miejscowości do większych miast 
czy z Polski do innych krajów przyspieszają niekorzystne zmiany re-
gionalne: wyludnianie się miejscowości oraz starzenie się populacji. 
Na terenach, na których osoby starsze stanowią coraz poważniej-
szą grupę mieszkańców, samorządy mają coraz mniejsze wpływy 
z podatków, rynek pracy staje się coraz bardziej karłowaty i coraz 
mniej konkurencyjny, za to rosną potrzeby finansowe coraz więk-
szej liczby usług socjalnych i opiekuńczych. Między innymi dlatego 
powroty Polaków, którzy wyjechali za granicę (czy do dużych miast) 
oraz osiedlanie się cudzoziemców są sposobami na radzenie so-
bie ze zmianami demograficznymi. Inną przyczyną jest sytuacja na 
rynku pracy. Bezrobocie osiągnęło poziom naturalny. Brak pracow-
ników jest poważną barierą rozwoju dla wielu firm. Nie uda się bez 
migracji zarobkowej utrzymać tempa rozwoju Polski. 

Polska przez wiele lat była krajem typowo emigracyjnym, w którym 
odpływy ludności znacząco przewyższały przypływy imigracyjne. 
Zmieniło się to w roku 2016. GUS zanotował po raz pierwszy dodat-
nią wartość salda migracji. Wojna w Ukrainie pogłębiła tę tenden-
cję. I choć w Polsce przebywa ok. 1,5 mln Ukraińców, to sporo ucie-
kinierów wojennych potraktowało Polskę jako kraj tranzytowy. Wielu  
z nich wybiera jednak inne kraje Europy Zachodniej czy Kanadę. 
Należy mieć świadomość, że po zakończeniu wojny w Ukrainie, wie-
lu z nich wróci do swoich domów.

Nie uda się poprawić sytuacji na rynku pracy ani też zahamować 
depopulacji w Polsce bez przemyślanej i rozsądnej polityki mi-
gracyjnej. Polska musi być otwarta na obcokrajowców z różnych 
części świata, w tym przede wszystkim z obszarów bliskich nam 
kulturowo. Niestety takiej polityki nie ma, a doniesienia medial-
ne o sposobie sprowadzania imigrantów z dalekich krajów poka-
zują, że standardy usług wizowych w Polsce są niskie. 
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Ostatni rządowy oficjalny dokument przyjęto w 2012 r. To „Polityka 
migracyjna Polski – stan obecny i postulowane działania”, który był 
pierwszym po 1989 r. oficjalnym dokumentem poświęconym celom 
i zadaniom polityki migracyjnej państwa. Przyjęto w nim, że Polska, 
w najbliższej przyszłości nie stanie się krajem imigracji, choć za-
znaczono, iż sytuacja może ulec zmianie ze względu na koniecz-
ność uzupełnienia braku kadry na rynku pracy. W kolejnych latach 
publikowane były opracowania eksperckie. Dopiero w styczniu 
2021 r. upowszechniono rządowy dokument „Polityka migracyjna 
Polski – diagnoza stanu wyjściowego”. Rząd dokument przyjął i na 
jego podstawie miał powstać kolejny: „Polityka migracyjna Polski –  
główne kierunki i założenia”. W lipcu 2021 r. został przygotowany 
projekt uchwały rządu dotyczący jego przyjęcia. Termin rozpatrze-
nia go przez gabinet Mateusza Morawieckiego przesuwano, aż pod 
koniec zeszłego roku na stronie internetowej Kancelarii Premiera 
pojawiła się informacja, iż projekt został wycofany. Jako przyczy-
nę podano wojnę hybrydową, jaką prowadzi wobec Polski Białoruś,  
i napaść Rosji na Ukrainę: „Wydarzenia te całkowicie zmieniły uwa-
runkowania prowadzenia polityki migracyjnej i azylowej w Polsce. 
Obecnie, ze względu na niespotykaną wcześniej dynamikę proce-
sów, których dotyczy projektowany dokument, zarządzanie tymi 
procesami prowadzone jest w oparciu o ogólne założenia i wytycz-
ne biorące pod uwagę aktualny rozwój sytuacji wewnętrznej i ze-
wnętrznej, a także potrzeby określonych grup, w tym także szcze-
gólne potrzeby obywateli Ukrainy oraz możliwości i interes państwa. 
Podejście to zapewnia możliwość szybkiego i elastycznego reago-
wania w obecnej kryzysowej sytuacji. Procesy wpływające na fun-
damentalne zmiany uwarunkowań polityki migracyjnej, zachodzą-
ce w okresie prac nad wspomnianym projektem, nadal trwają. Nie 
ulega wątpliwości, że skutkują one koniecznością zredefiniowania 
nakreślonych w dokumencie celów. W związku z powyższym należy 
uznać, że dalsze procedowanie przedmiotowego projektu w obec-
nym kształcie przez Radę Ministrów nie jest zasadne. Dalsze prace 
nad ramowym ujęciem problematyki migracji na poziomie strate-
gicznym pozostają w gestii międzyresortowego Zespołu do spraw 
migracji”17.

17 https://www.gov.pl/web/premier/projekt-uchwaly-rady-ministrow
 -w-sprawie-przyjecia-dokumentu-polityka-migracyjna-polski-kierunki
 -dzialan-2021-2023.
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Problem migracji jest tematem kontrowersyjnym politycznie, ocho-
czo wykorzystywanym przez partie polityczne. W tym czasie ekono-
miści zajmujący się rynkiem pracy szacują, że w Polsce w ciągu 
najbliższych lat zabraknąć może ok. 1,5 mln pracowników. Rodzi-
my rynek pracy jest za płytki, by móc sprostać tym potrzebom. Aby 
utrzymać dotychczasowy gospodarczy status quo, potrzebujemy 
przynajmniej ponad 150 tys., a może nawet 200 tys. imigrantów 
zarobkowych rocznie. 

Według ostatnich danych GUS pod koniec pierwszego kwarta-
łu 2023 r. pracowało w Polsce 1018,9 tys. obywateli ze 150 krajów18. 
Stanowili oni 6,6 proc. wszystkich pracujących osób w Polsce. W tej 
liczbie 423,5 tys. stanowili cudzoziemcy realizujący umowy cywilno-
prawne. Najliczniejszą grupą obcokrajowców wykonujących pracę 
w Polsce byli obywatele Ukrainy, których na koniec marca 2023 r.  
było 720,0 tys. osób. Ich udział w ogólnej liczbie cudzoziemców 
wykonujących pracę zmniejszył się w stosunku do stycznia 2022 r.  
o 2,6 pp.

Problemy demograficzne występują w wielu krajach. Liczne pań-
stwa prowadzą skuteczną politykę migracyjną. Przykładem jest Ka-
nada. W latach 2001–2021 liczba cudzoziemców wzrosła tam z 3,85 
mln do 8,87 mln osób. W zeszłym roku kraj przyjął ponad 437 tys. 
kolejnych cudzoziemców. 

Według danych kanadyjskiego urzędu statystycznego pod koniec 
2021 r. cudzoziemcy stanowili 23 proc. mieszkańców. Zaś rządowy 
plan imigracyjny zakłada przyjęcie ok. 1 miliona w dwóch kolejnych 
latach. 

Kanada przyjmuje w większości (w ostatnim rządowym planie 
jest to 60 proc.) emigrantów ekonomicznych, osoby z określonymi 
kompetencjami i umiejętnościami zawodowymi. Imigracja odpo-
wiada za większość wzrostu zatrudnienia w Kanadzie. Rząd przewi-
duje, że do 2036 r. imigranci będą stanowić około 30 procent po-
pulacji tego kraju. 

Rząd kanadyjski wyznacza liczbę (kwotę) cudzoziemców, których 
chce przyjąć. Najchętniej są to specjaliści, wykwalifikowani robot-

18 https://stat.gov.pl/statystyki-eksperymentalne/kapital-ludzki/cudzoziemcy
 -wykonujacy-prace-w-polsce-w-marcu-2023-roku,15,4.html.
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nicy, pracownicy służby zdrowia. Kanada uczestniczy w ok. 100 pro-
gramach migracyjnych w świecie. W ostatnim planie imigracyjnym 
założono ich osiedlenie się na terenie całego kraju: w mniejszych 
miejscowościach, a nie w aglomeracjach – jak to głównie jest do 
tej pory. 

W nagłych, niespodziewanych sytuacjach działa elastycznie i or-
ganizuje nowe programy (głównie związane z ułatwieniami migra-
cyjnymi) przeznaczone dla określonych cudzoziemców. Tak było po 
trzęsieniu ziemi w Syrii czy po napaści Rosji na Ukrainę. 

Polska powinna wprowadzić rozwiązania, które okazały się skutecz-
ne w innych krajach i są korzystne dla naszej gospodarki.

Program migracyjny powinien składać się z kilku części: zachęcać 
do powrotów imigrantów zarobkowych, którzy wyjechali z kraju  
w ciągu ostatnich 30 lat, ale też powinien być atrakcyjny dla po-
tomków emigrantów sprzed wielu lat, którzy osiedlili się w Ameryce 
Środkowej czy Południowej (np. w Brazylii czy w Argentynie). Dodat-
kowo Polska powinna być otwarta na przybyszów z różnych części 
świata. 

Polsce potrzebna jest mądra kwotowa polityka migracyjna. Liczba 
oraz profesje osób osiedlających się powinny odpowiadać potrze-
bom rynku. Powinien on zostać zdiagnozowany, a efektem analizy 
ma być aktualizowana lista pożądanych zawodów i potrzeb pra-
codawców. W ramach tej kwoty wydzielone powinny być częścio-
we limity przyznawane konkretnym specjalizacjom czy zawodom. 
Limity obejmują zezwolenia na pobyt czasowy udzielane w celu 
wykonywania pracy i prowadzenia działalności gospodarczej.

Cudzoziemcy, którzy osiedlą się w kraju, powinni otrzymać status 
stałego pobytu. Preferowani w uzyskaniu prawa pobytu powin-
ni być cudzoziemcy, którzy chcą się osiedlić w Polsce z rodzinami. 
Naszym zdaniem należy na nowo określić zasady otrzymywania  
w Polsce karty rezydenta.

By realizować politykę migracyjną, potrzebne są:
• działania informacyjne;
• stworzenie wizerunku Polski jako kraju nowoczesnego, przy-

jaznego biznesowi i rodzinie;
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• przygotowanie w krajach, gdzie istnieją skupiska Polonii cen-
trów informacyjno-projektowych, w których udostępniona 
byłaby informacja na temat ładu prawno-instytucjonalnego, 
prowadzona nauka języka polskiego i gdzie oferowane były-
by miejsca pracy;

• maksymalnie uproszczona procedura legalnego zatrudnia-
nia pracowników-obcokrajowców;

• wprowadzenie rozwiązań zachęcających osoby z polską hi-
storią do osiedlania się w Polsce (ulgi dla osób, które chcą się 
uczyć, studiować, pomoc w osiedlaniu, proste mechanizmy 
administracyjne);

• ulgi podatkowe dla pracodawców zatrudniających powraca-
jących;

• maksymalne uproszczenie procedur związanych z legalnym 
zatrudnianiem cudzoziemców;

• stworzenie szybkiej ścieżki uznania kwalifikacji zawodowych 
imigrantów;

• stworzenie przejrzystej ścieżki uzyskania prawa stałego po-
bytu. 

Działania na rzecz odnowy demograficznej muszą być spójne, 
konsekwentne i szybkie. Pominięcie części z nich spowoduje, iż 
odnowa demograficzna będzie trudna, jeśli nie niemożliwa. 




